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PRENUMERATA. 

Eurjer Warszawski wy- 
chodzi w dni powszednie wie- 
orem, w niedziele i Święta ra- 
o, a nadto wychodzą stale w 
mi powszednie, z wyjątkiem 
1i poświątecznych, dodatki po- 
anne. 

Warunki prenumeraty podane 
se w nagłówku numeru głó- 


DEE + 

Oddzielna przedpłata na do- 
dtek poranny przyjmowaną być 
n? może. 


OGŁOSZENIA. 

Reklamy: sa jeden wiersz 
garmontowy o jego miejsca 
pierwszy raz 25 kop., każdy na- 


ny raz 20 kop. 
r Nekroiogja zà jeden wiersz 


op. 

Zwyczejne i małe ogłosze 
nia w dodatkach porannych nie 
zamieszczają się. 

Ogłoszenia i prenumeratę 

rzyjmuje kantor codziennie od 

j rano do 8-ej wiecz., w nie: 
dziele i święta od 10 do 1z poł 
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; KALENDARZ. 


z : 
Uniona słowiańskie: Dziś Haliny, jutro Ojcomiła, 
Zgromadzenia: Zebranie wszystkich bez wyjątków wycho- 

=tuców oraz profesorów b. szkoły realnej w Kielcach. (Re- 

susa.obywateiska—9 rano.)—Zebranie koleżeńskie b. uczniów 
giunazjum realnego warszawskiego, którzy ukończyli nauki 

w”. 1868-ym. (Kościół archikatedralny św. Jana—10 ea 

Zeranie ogólne członków Towarzystwa wioślarskięgo. (Lokal 

zinowy Towarzystwa przy ulicy Królewskiej —9 wieczorem.) 
Wystawy state: Wystawa Towarzystwa sztuk pięknych. 

(Lrak.-Przedm. 15—od 10-ej 1ano do 4-ej po południu.)— W y- 
awa obrazów Krywulta. (Hotel Europejski—od 10-ej rano 

u» -ej wieczorem.) — Wystawa obrazów spółki malarzy oraz 

rieźbiarzy. (Nowy-Świat, 27—od 10-ej rano do.7!4 wieczo- 


*u1,)— Wystawa etnograficzka. (Krak. Przedm., 17—od 10-6j , 


ino do 4-ej po południu.)— Wystawa prób i wzorów przemy- 
fu ialrycznego iiękodzielniczego krajowego. (Gmach Mu- 


fum przemysłu i rolnictwa na krak.-Przedm., 66—codziennie | 


d 10-6j yano do 4-ej ro hy zę? w niedziele zaś i święta od 
„2—4-6j po południu. W 

geum Jzemieślniczego. (Gmach Muzeum przemysłu i rolnic- 
południu, dla 1zemieślników od %—9-ej wieczorem, w 

le zaś i święta od 10-ej rano do 4-ej po południu.) 

Zabawy: Pierwsza zabawa wieczorna dla członków Towa- 
rzystwa cyklistów. (Lokal Towarzystwa na Dynasach—8 
wieczorem.) 

Koncerty: Koncert holenderskiego Stowarzyszenia orkiestro- 
wego pa dyrekcją J. A. Quasta, (Dolina Szwajcarska—7 wie- 
czorem. 

Teatry: Wielki. dzis „Hugonoci” (z udziałem pań Aleksan- 
dry Stromfeld-Klamrzyńskiej i Libji Drog oraz pp. Józefa 
Russitano i Astillero); jutro „Straszny dwór” (z udziałem pani 
Aleksandry Stromfeld-X lamrzyńskiej); — Rozm aitości: 
gió „Gniazdo rodzinne”; jutro „Gniazdo rodzinne*;— N o wy: 
dziś „Dwa dni szczęśliwe”; jutro „Dwa dni szczęśliwe”; — Na 


ba ie w Łazienkach: dziś wyjątki z operetek; jutro operetka. 

rem. j i 
Teatrzyki: E2 dorado (trupa lubelska): dziś „Ptasznik 
z Tyrolu”, (8 wieczorem.) 

Lombard miejshi: Gotówki w kasie lombardu do rozdania 
na zastawy znajduje się na dzień dzisiejszy 3040 rs, 24 ko 
ję życzki wydawane będą od 9-oj zrana do 1-ej po południa 

od 4—5-ej po południu; ap i prolongata uskałoczniano 
> ad Drej zrana do 2-6j po południu i od 4—6-ej po południu.) 

| TMĄŁ 

a 
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Wiadomości bieżące. 


= Dyrekcja kolei dąbrowskiej wydała okólnik do 
tacyj, polecający, aby przy wydawaniu zboża, ob- 
ciążonego pożyczkami bankowemi i przybyłe» z ko- 
lei południowo-zachodnich na, stacje: Sosnowice, Gra- 
nica, Kielce, Jędrzejów, Sędziszów, Miechów, : Wol- 
brom i Opoczno, równocześnie ze wspomnianemi po- 


236) 


NAFTA. 


POWIEŚÓ 
Seo ww erne 


(Dalszy ciąg.) 
„Ludka musi być gołębicą —pomyślała hrabina — 
chociażbym ostatni kawałek lasu sprzedała... 
„A nuż ją Moryś porwie naprawdę... A może, 
ten czas nafta wypłynie. 
Zajechała kareta, zaprzężona w chude, wysokie 
konie. i, 
— Co to los opiekun robi z ludzi—odezwał się Zy- 
gmunt, żegnając się z Tecią.—Gdyśmy się ostatni 
az widzieli Krakowie, mógłżem przypuszczać, że 
ak por będę wzywany, jako powaga w kwe- 
sijach nafciarskich? 
— Wtedy miałeś pan zamiar być profesorem filo- 
zofji—odpowiedziała Tecia z uśmiechem. 
— Jak wielu z moich kolegów, szukających przez 
ofesorstwo karjery politycznej, 
— Wolałeś pan naftę. 
— Przyznasz pani, że stanowisko nieco odmien- 
—rzekł z pewną dumą Zygmunt. 
— Niezawodnie—poświadczyła cicho Tecia, aby 
e słyszała matka—nie kupione. 
— Raczej nie sprzedanc—dokończył Zygmunt. 


ejście bezplatne.) — Wystawa Mu: | 


| 

| 

| ` = Jak wiadomo, zarząd miasta Bolonji przez swe- 
| 


|» | wiednim lokalu, wła 
I 


cząwszy od dnia 13-go b. m. następujące należności: 
5%, w stosunku rocznym od sumy pożyczek za rze- 


trkowska 3/281. telefonu nr. 243. 


I życzkami bankowemi, ściągano od odbiorców, | 0- dem Saskim od strony 


iMedakcja, PUEDO i Drukarnia: Plac Teatralny nr. 9. — Welefon Redakcji 268. — Telefon Administr, 547. 


Łodzi kantor własny. Pio 


jelaznej bramy, przeznaczyć 
na targ kwiatów i owoców. Wyznaczono na pe też 
targu pewną ilość miejsc, które na powyższy handel 


| czywisty czas korzystania z pożyczek, obliczając | oddane zostaną w dzierżawę. Władza policyjna, do 
| czas na dni włącznie z dniem zwrotu pożyczki i */40/, | 


której opinji projekt przesłano, orzekła obecnie, iż nie 


od sumy lasy jednorazowo, na pokrycie kosztów, | upatruje przeszkód do wprowadzenia projektu w wy- 


wynikłye 
bankowych. 


= Ze względu na powiększone czynności inspe- 
ktorów podatkowych, w skutek ustanowienia nowego 


na rzecz skarbu podatku od mieszkań, oprócz powię- | 
4 Mii AU siat akcyj cukrowni „Oryszew” po tysiąc rs. 


kszenia personelu inspektorskiego o 60-osób, ma być 
wyznaczony dodatek pieniężny na pomoc kancelaryj- 
ną po 200 rs. rocznie dla każdego z inspektorów. 
Ze zaś czynności wynikłe z tego podatku rozkładają 
się bardzo nierównomiernie na pojedyncze okręgi 
podatkowe, i cały ciężar pada głównie na inspekto- 


twa na Kask.-Przedm. 66—codzienńie od 10-ej rano do 4-ej po | rów większy ch miast, gdy inspektorowie powiatowi 

medzio , prawie nie zaznają powiększenia czynności, przeto 
| prezesom izb skarbowych będzie pozostawione dy- | 
, skrecjonalne prawo rozdzielania ogólnego funduszu 


| kancelaryjnego, w stosunku do waru 


inspektoratu. 


go konsula zwrócił się do tutejszego zarządu miej-- 


z prowadzenia operacyj tychże pożyczek” 


konanie. TAR j: 
= Izba sądowa ogłosiła spadek wakujący po Ś. p. 


! Hipolicie Koniarze, synie Maurycego i Elizy ze Słup- 
' skich, zmarłym d. 21-go listopada 1891-gor. Po 


| starszy zgromadzenia cukierni 


zmarłym, oprócz innego majątku pozostało sześćdzie- 

Kura- 

torem spadku mianowany został adw. przys. Chomi- 

czewski, do którego osoby zainteresowane zwracać 

się winny. 

£4= P. Antoni Blikle starszy i p. Ignacy Górski pod- 
sów rozesłali w tych 


| dniach odezwę do swoich kolegów z prowincji, zapra- 


ów danego |. 


szając do zapisywania się na członków cechu cukier- 
niczego. 

„= Biuro inżeniera oddziału I-go kolei nadwiślań- 
skiej przeniesiono z Mławy na stację Nowogie- 


| orgiewsk. Ułatwi to dozór techniczny nad plantem 


skiego o wymianę statystycznych wiadomości. Magi- | 


strat warszawski dał odpowiedź, iż statystyka miasta / 
| Bolonji nie ma dla Warszawy szezególnego znacze- 


nia, gdyż wiadomości co do tego mias% mieszczą się 


| w międzynarodowych buletynzch* eratystycznych. 


Wymiana więc nie dojdzie do skutku. 


| =Z powodu niędogodnego pomieszczenia kas 


| miejskich na drugiem NA w ciasnym i nieodpo- 
e miejskie zamierzają przed- 
sięwziąć cały szereg zmian i przeróbek całego gma- 
; chu. Zaniechano projektu przeniesienia kas do loka- 
| lu zajmowanego przez lombard, tego zaś ostatniego 
| do kc mającej uledz likwidacji kasy oszczędno- 
ści. Natomiast powstała myśl wybudowania w dzie- 
dzińcu od ulicy Daniłowiczowskiej nowego pawi- 
lonu. 


= Z inicjatywy władzy policyjnej dla łatwiejszego 
dopiltowania porządku w ogrodzie Saskim, w dnie 
świąteczne i niedzielne bramy ogrodu od ulicy Ko- 

tzebue i Żabiej mają być zamykane. 
= Zarząd miejski proponuje placyk przed ogro- 
manara - 


| 


w okolicach: Narwi, Wisłyi Wkry, które na wiosnę 
zazwyczaj zagrażają plantowi kolejowemu. 

= W dniu wczorajszym przyjechali z Petersburga: 
administrator księstwa łowieckiego margrabia Zy- 
gmunt Wielopolski i towarzysz prokuratora ministe- 
rjam marynarki rz. r. st. baron Bukshoewden. 


= Z teairu i muzyki. 

* Powodzenie, jakiem cieszą się w sezonie bieża- 
cym widowiska operetkowe w teatrze Łazienkow- 
skim na wyspie, zachęciło dyrekcję teatrów do da- 
nia w dniu dzisiejszym widowiska w tej uroczejmiej-- 
SCOWOŚCI. 

Złożą się nań: „Piękna Helena”, w jednym akcie 
zamknięta, i akt trzeci operetki „Dzień i noc”, uroz- 
maieony „Divertissement tancerskiem” i kupletami 
„ Ta-ra-ra-bum-de-ra”. 

Na zakończenie widowiska cała wyspa Łazienkow- 
ska oświetlona ma być ogniami bengalskiemi, przy- 
czem spalone będą ognie sztuczne. 

* Zmieniony afisz dzisiejszy teatru Nowego zapo- 
wiada wesołą krotochwilę „Dwa dni szczęśliwe”, 


= Miasto umarłych. 
Do wzmianki oś. p. Antonim Magierze dodać nale- 


VEP MTTYOWZIA RP CZYICH PY POTY 


— O jakiej sprzedaży mówicie?—odezwała się, | rzyską, w której on ma być jastrzębiem, a my gołę- 


| : > dec wał R. 
| wchodząc do pokoju, ubrana w płaszczyk hrabina. © | bicami. Mama się. uśmiechała, przypuszczam na 


— Mówimy o ludziach, którzy sprzedają swój 

| cień—odparł Zygmunt, 

Pak Słyszałam coś o tej zabawnej bajce. Sia- 
jmy! 

m, odjechała, uwożąe hrabinę z Zygmuntem. 

Tecia patrzyła chwilę przez okno i pobiegła do o- 

odu. 

Ludka pod kasztanem medytowała. Usłyszawszy 
odgłos szybkich stąpań i szelest sukni, zerwała się. 

— Mama kazała się wykraść Zygmuntowi, uciekli 
do kopalni. 

— Jak ci się zaprezentował, jak go zvalazłaś? 

— Wesołym i przyjemnym młodzieńcem. Oży- 
wiony, mówiący... Czuć na nim wpływ nafty, a mo- 
że i dzikiej z Podgrodzia. Jakiś wolnomyślny duch 
w nim teraz pokutuje. 


si: BoteieiczatóW drikiej a ła Ludka.—Te | Te dwie uznał za arcydzieła. Ludka 
ERO e lac? a AEE jatę. orke Liadajki? z powodui dużo OMEGA 
tu 


byłyby najniebezpieczniejsze dla nas. Odniosę książ- 
kę francuską, a wezmę polską. 
— Qzy tylko jaką znajdziesz?... 
— U rządzey sa książki polskie. 
czytania Zuzia. 

— Trzeba wziąć najlepszą—zdecydowała powa- 
źnie Tecia.—Rządzca ci wybierze. 
— W jakim humorze mama? 

rozmowa? 
— Mama w wybornym. Zygmunt opowiadał o 
Morysin, wracającym z Madrytu z nową grą towa- 


Pożycza je do 


O czem toczyła się 


myśl, że i ty będziesz gołębica Morysia. 

— Ale nie żoną, o to niech mama będzie spo- 
kojną. 

— Raczej niespokojną—poprawiła siostrę Tecia.— 
Boję się, czy mi się uda wyprowadzić Zygmunta do 
parku. 

— Ależ mama jest tyle nerwową, że nigdy dłużej 
nad dziesięć minut na miejseu nie usiedzi. Korzy- 
staj z pierwszej sposobności. 

'— Mama się domyśli zdrady i gotowa wybuchnąć. 

— Tem lepiej, przedstawię się, jako męczennica. 
Rola ofiar, a raczej rola młodych kopciuszków łatwa, 
a zawsze budzi sympatje. 

Wróciły do dworu, wyprawiając Zuzię do rządzey 
po najlepszą książkę B “ 

Rządzea przysłał „Jana z 'Tenczyna” i „Pojatę”. 
wybrała „Po- 


łn... 

Kopalnia przedstawiała się smutno. 

Postawiona na pustkowiu, odstraszała ponurością. 
Dyrygujący grzeczny i cezołobitny uderzał wyra- 


zem twarzy, podobnym do lisa. Robotnicy wyglą- 


dali jakby zaspani, ruszali się leniwie. Czuć było 
w powietrzu niedbalstwo i prowadzenie kopalni na 
wyzysk i oszustwo. ri 1 


ora. Mk 


iy, iż restauracja nagrobka nastąpiła staraniem pra- 
ranka A wot z linji rkada greka p. Czesława 
Tyszki. : 

| Wtpaokśżą mauzoleum rodziny Kronenbergów, 
przy alei głównej, ma być ukończone na schyłku bie- 
źącego sezonu budowlanego. 

W r. p. na tymże cmentarzu rozpoczną się robo- 
ty około większej kaplicy, wedlug planu budownicze- 
go wiedeńskiego Wagnera, na grobie rodziny Ję: 
drzejewsk:ch. i 

Kosztorys kaplicy wynosi 17,000 rs. 

= Odkrycie artystyczne. 

„ Ksiądz Władysław Siewierski z zamiłowaniem od- 
Pag cy stare obrazy, w ostatnich czasach odkrył 
dwa płótna będące dziełami Smuglewicza. 

Mieściły się one w ołtarzach kościoła św. Any, 
a były tak dalece przez różnych małarzy i re- 
staurałorów zniszczone i żalakierowańe, że trudno 
było się w nich dopatrzeć oryginalnego pędzla. 

Dopiero obecna umiejętna odnowa, powraca sztuce 
malowidło dzielnego artysty. 

== Wycieczki ogrodnicze, 

Usiłowania zarządu Towarzystwa ogrodniczego c0 
do urządzania zbiorowych wycieczek w dalsze okoli- | 
ce kraju nie wydały w latach zeszłych pożądanego re- 
zultatu, postanowiono przeto ogólnych wycieczek 
w ciągu bieżących wakacyj zaniechać. | 

Natomiast członkowie sekeyj: pomologicznej, kwia- | 
towej i warzywniczej mają zamiar zwiedzić kilka ô- 
grodów tak podmiejskich, jak i dalszych. 

Oględziny tej będą miały eel naukowy,a sprawozda- 
nia z wycieczek ukażą się w Oyrodniku polskim. 


== plaw drzewa. 

Do przystani na Solcu przybijają liczne barki i tra- 
twy ładowne drzewem opałowem, nadsyłanem z pod 
Nowoaleksandeji. 

Drzewo układane w sążnie, już zajęło znaczną 
przestrzeń placów na powiślu. 


= Brak ławek. 

Skwer na Chłodnej przed kościołem św. Karola i 
Boromeusza godzien jest staranniejszej opieki i urzą- 
dzenia, choćby ze względu na punkt miasta pozba- 
wiony ogrodów publicznych. 

Tymczasem pomimo, że tu już duże drzewa wyro- 
sły i dają cień dobry, nie ma ani jednej ławki ku 
wygodzie publicznej, chociaż pomieszczenie na nie 
jest wygodne. 

Stąd też znużeni przechodnie siadają niewygodnie | 
na słupach, a dzieci i niańki zakradają się na tra- 


wniki, które w skutek tego w niektórych miejscach jy 


zostały zupelnie zniszczone, 


= Rozbiegane konie. 

Za rogatkę mokotowską powracający z targu włościanin, 
Walenty Siekiera, zatrzymał na szosie konie, w celu nawiąza- 
nia zerwanego pasa zaprzęgowego. j 

Na wozie pozostała żona S. z dwumiesięcznem niemowlę- 


ciem. 

Konie, kąsane przez muchy, puściły się z miejsca galopem, 
wlokąc za sobą Biekierę, a w końcu przewróciły wóz na pryz- 
mę żwiru. 

Siekierowie ponieśli tak znaczne szwanki, iż odesłano ich do 
i Dzieciątka Jezus. 

Niemowlę, szczęśliwym trafom, wyszło cało z przygody. 


Samobójstwo. 

W dnin wezorajszym w godzinach popołudniowych do ła- 
zienek pod. Xt 2l-ym przy ul. Elektoralnej przyszła młoda, 
przyzwoicie ubrana kobieta i zażądała nnmeru z wanną. 

W pół godziny później usłyszano z korytarza huk wy- 
strzału. 

Nieznajoma strzeliła z rewolweru w głowę. 

Wezwany natychmiast lekarz stwierdził zgon desperatki. 

W ubraniu nie znaleziono Żadnego dowodu legitymacyj- 


R I 
cnatka mogła liczyć około 24 lat wieku. 


== Otrucie. 
Do szpitala starozakonnych przywieziono wczoraj 18-letnią 
Ryfką Dozorcównę, otrutą esencją octową. 
* Podług zeznania rodziny otrucie nastąpiło wskutek pomył- 
ki, lecz zachodzi podejrzenie zamachu samobójczego. 
Stan zdrowia otrutej jest groźny. 


== Nagły zgon. 

W dniu wczorajszym zdarzyły się dwa wypadki nagłego 
zgonu, mianowicie: pod X 30-ym przy ul. Zielnej Berek Gast- 
man i pod M 17-ym przy ul. Grzybowskiej Jankel Pomeranc. 

W obn wypadkach zwłoki zabezpieczono do zejścia władz 
sądowych. 


== Pożary. 
„Pod X 10-ym przy ul. Orlej w mieszkaniu Jakobsona zapa- 
lity się różną sprzęty. 

a Woli w mieszkaniu Zofji Górnickiej, podczas jej nieo+ 
becności, spaliła się szafa z garderobą wartości 150 rs., a nadto 
8200 rs. w banknotach, : 

W obu razach domownicy ogień stłumili. 


NOTATNIK TERMINOWY . 


—— D, 2-go lipca, o godz. 1-ej po południu, odbędzie się kon- 
kurs pł ati kozaków ŁO p- Graffa na Wiśle. Popłynąć 
oni mają do Bielan. 
== D, 2-go lipca, o godz. 12!/, po południu, w sali tutejsze» 
70 magiętratn, odbędzie się posiedzenie kwartalne zebrania 
ogólnego członków Archikonfrateruji literackiej, 

D. 2-90 lipca, o godz. 2-ej po ponams; pa torze Towa- | 
zystwa cyklistów na Dynasach, odbędzie się Sześciogodzinny 


| odświeżenia sił i zdrowia. 


KURJER WARSZAWSKI. — Dnia 1 lipca 1893 r. 


rekord cyklistów warszawskich. 

tytuł „mistrza jazdy na Dynasach”. ; 
— D., 3-go lipca, o godzinie 5f, po południu, w Towarzy- 

mie dobroczynności odbędzie się posiedzenie członków zas 

rządu. : 


Notosławska ob. w gub. mohylewskiej ofiarowała u siebie po- 
i "s przez ae miesiące, potrzeba jeszcze G0 rs. 
ranie już mają. Liczymy na pomoc łaskawy - 
telników i prosimy o rea Eo chłopcy bowiem wyjadą 
najpóżniej dnia 4-go lipca r. b., tj. we wtorek. 


Y6oekrologj 
ekrologja, 

+ W dniu 2-im lipca r. b,, to jest w niedzielę, o godzinie 
9-ej zrana, w kościele pówazkowskim odprawioną zostanie 
msza święta za dusze 6. p. Franciszka Potockiego i Ka- 
roliny Rostworowskiej, a to z logatu przez niegdy Ka- 
rolinę Rostworowską uczynionego; o czem rektor kościoła po- 
wązkowskiego interesowanych zawiadamia. p 

+ Wszystkim, którzy podczas długiej i ciężkiej choroby na- 
szej najdroższej jedynej córki 

ś.p. JULJI CHLEROWSKIEJ, 

zgasłej dnia 25 czerwca r. b. w 24-ej wiośnie życia, z prawdzi- 
wą przyjacielską serdeczną pieczołowitością otaczali łoże cho- 
rej, przychodząc nam z wielką pomocą w pielęgnowaniu i o- 
sładzaniu ostatnich chwil jej życia, jako też licznie odprowa= 
dzającym drogie nam prochy i tym którzy takowe na swych 
barkach zanieśli na miejsce wiecznego spoczynku, składają 
„Bóg wielki zapłać.” 

Łowicz d. 27 czerwca 1898 r. 

—2699— Stroskani rodzice. 

+ Wszystkim, którzy raczyli odprowadzić na mei» wie- 
cznego spoczynku naszą 


STASIĘCZRĘ, 


składamy niniejszym najszczersze podziękowanie. 
2710— Józef i Aniela Jacuńscy. 


| WIADOMOŚC ZAGRANICZNE 


Wiedeń, 27-g0 czerwca. 
(Korespondencja specjalna Kusrjera Warszawskiego.) 
Policja urządziła wystawę łupu, znalezionego u włamy- 


; wacza Groschla; są tam przedmioty wszelkiego rodzaju, 


a w takiej ilości, Że kradzieże musiały dziać się już od 
lat kilku. Samych kluczów miał 100. 

Do dzisiejszego nocnego Corso zgłosiło się 800 kołow- 
ców; o wyścigi wywiązały się znaczne zakłady. 

Pierwsze rzesze dzieci z kolonij wakacyjnych już po- 
wróciły; okazało się, że wszystkie, oprócz zdrowej cery, 
zyskały ną wadze od 3 do 6 kigr. 

katrablatt podaje dzisiaj dopiero geometryczny rysu- 
nek katastrofy w Pile. 

Jak służy człowiekowi pobyt stały na wysokościach, 


| daje nato niejaką odpowiedź Piotr Lechner, strażnik 
„ Beobachter”, który pełni służbę dobrowolną na szezycie 


alpejskim Sonnblick. Pisze on: „Czuję się dosyć zdro- 
wym, ale radbym na całą zimę otrzymać zwolnienie dla 
Pobyt tutaj osłabia, już sześć 
lat tu mięszkam, a to człowieka bierze; wszystkie suknie 
ze mnie opadają, tak zeszczuplałem; potrzebuję urlopu, 
żeby tu nie zeschnąć jak mumja... Maj, czerwiec, miesią- 
ce miłości i róż, serce do nowego Życia się budzi,. Tutaj 
się tego nie czuje, więc bodaj piwem musi sobie człowiek 
gardło przepłukiwać, inaczej nie wytrzymałby...” To- 
warzystwa dotrzymuje mu tylko pies, który atoli częste 
miewa humory. Na lato gramoli się tam codzień kuchar- 
ka z zapasami, która dla turystów gotuje. 

Przeciw eksperymentom . prof. Kraft Ebinga wystąpił. 
znowu jeden lekarz, uczestnik seansu w Wiener Medici- 
nische Presse i zaczyna od tego: Mulieri ne mortuae 
quidem credendum est-—niewieście nie należy ufać nawet 
po śmierci, A to prałat ciekawy; już chyba ten żadnej nie 
będzie miał pacjentki, albo może tłumy, bo jest właśnie 
interesujący. Powiąda on, że widział już lepsze aktor- 
skie spektakle, jak tej trzykroć odmładzanej panny Kle- 
mentyny; ostatecznie wszystko nazywa złudzeniem lub o- 
szustwem. My zaś musimy czekać, co dalej będzie. 

Bardzo ciekawą właściwość wykryto w nowych mone- 
tach niklowych austrjackich. Są one prawdziwie niklo- 
we, więc magnes tak silnie je pociąga, jak gdyby żelazne; 
łatwo ich prawdziwość po tem rozpoznać; monety niklowe 
niemieckie i szwajcarskie nie posiadają wcale tej właści- 
wości. 

W muzeum technologicznem robiono po raz pierwszy 
próby na wielką skalę wytrzymałości materjałow. Ko- 
rund najtwardszy rozpadł się pod ciężarem 6,000 klgr., 
kostka stalowa rozpadła się dopiero pod ciężarem 43,000 
klgr. wśród eksplozji, jakby strzału z armaty, a towarzy- 
szył jej deszcz iskier. Małe czerepki wbiły się w żelazo 
maszyn i porozdzierały dach izby doświadczalnej. Kostka 
miała wielkość 1 cm, kub. Możnaby na niej umieścić i 
balansować całą lokomotywę z tendrem i węglami. 

Przybył tu astronom amerykański, Barnerd, odkrywca 
wielu komet, a specjąlista w zdejmowaniu fotograficznem 
nieba. Zdjęcia te mają ogromną wartość, pokazują rze- 
czy niedostrzegalne żadną lunetą. Bardzo ciekawy jest 
obraz narodzin: kometa Swift otrzymuję właśnie synka, 
wydziela z siebie nowego, osobnego kometę, małego po- 
tworka. 

Za stwaniem ministra Kallaya, zę współudziałem radz- 


> REZ o BRA o. M ma Ma R R m firzaki i wa R) ARD 1 Az s2Ls: 


Pierwszą nagrodę stanowi | cy ministerjam Horowitza, rządu w Serajewie, a pod re-s 


| wiele jest kolorowanych. ~ 


— Na podróż dla biednych uczniów, którym pani | "79a nowe światy. Przytoczę bodaj napisy niektórych, | 
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dakcją dra Hoernesa, wyszedł pierwszy tom „Wiadomoś 
„naukowych o Bośnji i Hercegowinie”. Wydawnictwo wspa- 
iałe, 30 tablic i 760 ilustracyj w tekście. Dzieło tó od 


rozdziałów: Jaskinie, Skarby kopalne, Jezerina, Miasta. 
grobów, Rzymskie miasto Domovia; wszelkie działy etno= | 
grafji, ruiny, klasztory, klechdy i wróżby, zwierzęta, ro- 
śliny, minarety, geologja, meteorologja, pomiary. Tom _| 
ten zawiera prace 41 autorów; niebawem wyjdzie drugi ` 
Dzieło to jest prawdziwą wszechstronną skarbnicą. Ry + 
sunków i obrazów dostarczyło 11-tu artystów i uczonych -< 
A. à 


Paryż, 26-80 czerwem í 
(Korespondencja specjalna Kurjera Warszawskiego.) 
Rozeszła się wczoraj wieczorem pogłoska, że. Korn 
ljusz Herz już umarł; sam dr. Brouardel i p. Develle, m 
nister spraw zewnętrznych, otrzymali telegram tej treści ` 
Okazuje się jednak, że była to wieść fałszywa; fakten 
jest tylko, że Herz jest bardzo chory i lada chwila moż: ` 
skończyć. fa 
Na propozycję Guicharda izba zdecydowała, aby odtą 
wydawany był nowy dziennik urzędowy wieczorny, ze 
wierający dokładne sprawozdanie z każdego posiedzenie 
izby. Numer ma kosztować 5 centymów, a prenumerat 
roczna 12 fr., tym sposobem zapobiegnie się krążeniu fab 
szywych wiadomości o posiedzeniach. f 
Rzeźbiarz Antonin Mėrcié wykończył model pomniká 
który wzniesiony będzie w St.-Dić na cześć Juljusza Fèt- - 
ry'ego. Były prezes senatu przedstawiony jest w pozycją - 
stojącej, z rękami założonemi z tyłu, Niżej, Rzeczpospo 
lita z trójkolorowym sztandarem w ręku, a u jej nóg mło» 
dy francuz podaje rękę chłopcu-annamicie: symbol poli: 
tyki kolonjalnej i szerzenia się cywilizacji francuskiej. 
Prezes izby, K. Périer, przyjaciel Ferry'ego i deputowany 
z Wogezów Meline, Karol Ferry, dyrektor muzeów Kaemp- ` 
fen, dyrektor depart. sztuk pięknych, Roujon, odwiedzili 
rzeźbiarza w jego pracowni i bardzo chwalili model. 
Oddawna, już we Francji nie tracono przestępców: 
Deibler i gilotyna przypomniały się nam znowu: w Saint- 
Mihiel ścięto niejakiego Relta, zabójcę dwóch starych ko- 7 
biet. Gdy go prowadzono na szafot, był już prawie mar- 
twy z przerażenia. l ž 
Zmarła pani Blowitz, z domu Arnaud d'Agnel, żona tu- ~ 
tejszego korespondenta Timesa. 
Dr. Edgar Bćrillon, ruchliwy redktor Revue de Vhyp= 
notisme i sekretarz Towarzystwa hypnologicznego, odczy= ` 
tał w stowarzyszeniu klinicznem referat o badaniach swo- 
ich nad manją.. gryzienia paznogci, dla której wynalazł ` 
specjalną nazwę grecką „onychofagis”. Pod względem hy- 
gjenicznym, twierdzi on, że jest to manja bardzo szkodli- 
wa, gdyż pomijając już wprowadzanie do ustsnagromadzu- 
nych za paznogciami mikrobów, sama rogowa materja pa- 
znogcia „keratyna”, zawiera materje trujące, a przynaj- 
mniej emetykalne, i sprowadza amatorom paznogci zabu- 
rzenia żołądkowe. Dalej psuje ta manja palce i odbiera 
im zdolność do delikatnych robót ręcznych; ale con 
sza, świadczy o zwyrodnieniu, gdyż dowodzi pod 
się automatycznym instynktom, Dr. Bórillon powiadź 
manji tej towarzyszą zawsze różne „fobije*, jak np, prz- 
strach nocny oraz inne zaburzenia psychiczne lub fizjolo- 
giczne. „Zwyrodniałych” takich sporo on naliczył: w je- | 
dnej szkole niższej w Paryżu 63 na 265 dzieci, czyli 1 na / 
5; gdzieindziej (między dziećmi zawsze) od 20 do 529/,, 
Często 'g$patorowie własnej keratyny są też amatorami 
drzewa obsadek i obgryzają je wytrwale. Młody doktor 
powiada dalej, że na tę chorobę nie pomaga ani smarowa- 
nie paznogci gorzkiemi substancjami ani wkładanie na nie 
kauczukowych futerałów; jedynym środkiem—jak zresztą -© 
według hypnotystów—na wszelkie manje jest suggestja 4 
hypnotyczna. Dr. Delineau przysłał mu chłopca, który  g 
tak ogryzł sobie paznogcie, że z trudnością zapinał guziki i 
kamizelki; w miesiąc po suggestji odrosły znacznie, 
Z nowo wydanych książek zanotować należy nakłademS 
Plona i Nourrita tom pierwszy „Sztuki Ryszarda Wagne- 
ra”, przez Alfreda Ernsta, poświęcony stronie poetycznej ` 
dzieł niemieckiego mistrza; zawiera analizę jego metryki, | 
legend, z których czerpał natchnienie, osób tetralogji, „Par- $ 
sifala”; tom drugi poświęcony będzie stronie muzycznej u- JJ 
tworów. Ernst jest jednym z najwybitniejszych tutejszych | 
kich mężach stanu. Tom pierwszy poświęcony wi” agt | 
mieszczaństwa, Mirabeau, 
25-go czerwca, 
także włoszką wschodnią, Hr. Edward Caprara, świeżo 
uszlachcony, nic wspólnego nię miał z prastarym domen 


nA | 


krytyków, a Wagnera traktuje bezstronnie, Ta sama fir- 
ma wydała tom I-szy „Pamiętników Pasquiera”, prefekta 
policji za pierwszego cesarstwa, mny ciekawe wia- 
domości o rodzinie Napoleona I-go, o Talleyrandzie, © 
Fouchó'm. Nakładem zaś Dumonta zaczęło wychodzić pod 
| 
f 
(Korespondencja specjalna Kwjera Warszawskiego.) 3 | 
Umarł onegdaj nagle, w 54-ym roku życia, jeden z naj- p 4 l 
większych bogaczów włoskich, hrabia Edward (aprara, + 9 
który grosza nie miał, kiedy w młodości udał się do Egi- - | 
ptu, i tam, dzięki sprytowi i zręczności swojej, dorobił sir - 


ogólnym tytułem „Stulecie” studjum E. Charlesa o wiel- 
miljonów na dworze khedywa Izmaila, Wdowa jego jes e 
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 QOaprarów, z których jeden był ambasadorem cesarskim z których jeden był ambasadorem cesarskim | między strejkującymi a jeżdżacymi fiakrami. Dwa- |  Usposobienie średnie. Popyt za granicę dobry. Z zagrani- strejkującymi a jeżdżącymi fiakrami. Dwa- 


w Stambule na kilka lat przed napaścią turków na Euro- 


naście powozów rozbito, jeden wrzucono do kanału. 


pe i odsieczą wiedeńską. Atoli sowicie okupił szybkość | Dwadzieścią osób aresztowano. 


łyskawicznego swojego wzbogacenia się bezprzykładną 
| we Włoszech, a osobliwie w Rzymie dobroczynnością. Lu- 
' biano go też bardzo i i powszechnie w towarzystwie, bo po- 
mimo ujemnych zalet swojej połowicy, odznaczał się go- 
ścinnością wschodnią i w pałacu, wybudowavym przez sie- 
bie w Rzymie i zaćmiewającym wszystkie książęce tutejsze 
pałace wschodnim także przepychem, dawał przeświętne 
bale i przyjęcia. 

Wczoraj, w bazylice św. Jana Laterańskiego, dziekan 
św. kolegjum, kardynał Monaco La Valletta, sam nabożeń- 
stwo odprawiał; kapela laterańska, kierowana przez mae- 
stra Capocciego, celowała mistrzowskim śpiewem, a na- 
oływ krajowców i cudzoziemców był ogromny. 

Ojciec św. mianował pro-sekretarzem spraw duchownych 
nadzwyczajnych byłego audytora nuncjatury wiedeńskiej, 
monsignora Tarnassiego, i posłał o; Zocchiemu, znakomi- 
temu kaznodziei, Swoją fotografję z własnoręcznym w tych 
słowach napisem: Estote for tes tn bello et accipietis re- 
gnum aeternum.—Leo P. P. XIL 

Wczoraj w teatrze Costanzi dana po raz pierwszy zosta- 
ła tego rokn „Sonnambuła” Belliniego. Wykonanie za- 
wsze świeżego i porywającego arcy dzieła łabędzia z Ka- 
tanji. nic do życzenia nie pozostawiało i było ze wszech 
miar doskonałem. Panna Pinkiertówna oczarowała publicz- 
ność w roli Aminy i ptasiemi trelami swojemi przypomnia- 
łą wielką Frezzolini. Tenor Giannini-Grifoni w muzyce 
klasycznej Belliniego okazał równą wyższość, jak w pół- 
niemieckich utworach Mascagniego. Duety jego z Aminą | 
obudziły zapał słuchaczy, a w rondó, zamykającym operę, 
które przezwano oddawna probierczym kamieniem sopra- 
nów, p. Pinkiertówna wzbudziła prawdziwy szał podziwu i 
uwielbienia. Publiczność pytała, która to z wielkich śpie- 
p zmartwychwstała: Pasta, Grisi, Frezottini, ja Ma- 


| Telegram „Kuriera Warszawskiego". 


Sheerness 30-go czerwca. (1el. Aj. półn.)— 
Jzisiaj o godzinie 8-ej minut 10 zrana przybył tu 
jacht „Victoria and Albert” z Jego Cesarską Wyso- 
kością Cesarzewiczem Następcą Tronu. Powitała ją 
 salwa 21 wystrzałów, danych z krzyżowca „Thun- 
derer”. Wszystkie stojące w porcie statki przystrojo- 
` ne były flagami. O godzinie 9-ej minut 45 Jego Ce- 
` sarska Wysokość Cesarzewiez Następca Tronu odje- 
chał do Londynu. 

. Londyn 30-go czerwca. (Tel. Ajencji póln. yS 
0 godzinie 1l-ej przed południem Jego Cesarska 
al Wysokość Cesarzewicz Następca Tronu przybył na 

4 dworzec Charing Cross, gdzie powitali go na peronie 

-F książę Walji, ubrany w mundur feldmarszałka, księ- 
żna Walji z córkami, książę edymburski, ubrany 

| w mundur admirała russkiego, tudzież inni książęta. 
Na peronie ustawiona była warta honorowa gwardji 

| szkockiej, zaś przed dworcem konna gwardja przy- 

1 


WYŚCIG KOŁOWCÓW. 
erlin 30-go czerwca. (T. pryw. Kur. War. — 
, Pierwszy z kołowców przybył tu dzisiaj o godzinie 


E g: południa; przebywszy przestrzeń z Wiednia do 
e | DA (5824 kilometrów) w 31 gódzin. Nazywa się 
AE pochodzi z Monachjum. W godzinę później 
nadjechał Sorge z Kolonji: Nauczyciel jazdy welocy- 
po, spac, był ogólnym cze gł wycofał się 
r okej w ciągu PR, | 
' Wiedeń ke „czerwca, (Te, pr. K, W.) — 
"Brat. kedywa, kolięząny studja w szkole kadetów 


¢ w Weisskischen, umarł. „(Książę Mehemed Ali, uro- 
ISDN ia 28-go października 1875-g0 x.; przyp. 


SPRAWA NC NORTONA, 

ryż 30-go czerwca. (Tel, pryw. Kur. W.)— 
| ortona otruła się. Odwieziono ją do szpitala. 
n beznadziejny. 


GRADY. 

eder 30-go czerwca. (Te. pryw, K. Pue | 
jod yntji. i na Szląsku grady wyrządziły wielkie | 
SP ns toszenia w zasiewach, | 


BÓJKA FIAKRÓW. 


2 30-go czerwca. (Tel. pryw. Kur. War.) 


AA łka ni wink i 


pw. przyszło do ii s bliki po. i Słonina . . 


CHOLERA. 
Londyn 30-go czerwca. (Tel. pr. K. War.)— 


W ostatnim tygednią zmarło w Mekce na cholerę 3646 
osób, 

Aleksandr jæ 30-go czerwca. (Tel. Aj. półn.)— 
W Mecce zmarło w dniu wezorajszym na cholerę 650 
osób. 


WYBUCH PROCHOWNI. 

Aten 30-go czerwca. (Tel, pr. Kur. War.) — 
Prochownia w porcie pyrejskim wyleciała w powie- 
trze. Piętnaście osób zginęło. Straty wynoszą cztery 
miljony drachm. 


POCHÓD DERWISZOW. 


Wair 30-go czerwca. (T. pr. Kur. War.) — 
Derwisze sudańscy stoją już pod Wadyhalfa. Wysła- 
no przeciw nim wojska egipskie. 


BY iedeń 30:go czerwca. (Tel Ajen, półn.)— 
W zjeździe katolików, który otwarty będzie w Kra- 
kowie w dniu 4-ym lipca, weźmie udział nuncjusz pa- 
pieski, Agliardi, oraz metropolita Sembratowiez. 
| Przedstawiciele partyj: staroruskiej i młodoruskiej 
nie wezmą udziału w zjeździe. 

F'vriedrichsruhke 30 czerwca. (T.pr. K.W.)— 
Księżna Bismarkowa wstała z łóżka, ale wciąż cierpi 
na krwotoki i niezwykłe osłabienie. 


TELEGRAMY HANDLOWE. 


Berlin 30-go czerwca. (Telegr. prywatny Kur. Warsz.) — 
Dzisiejsze zebranie giełdowe usposobione było słabo z powo- 
du dalszej zniżki cen srebra; szczególniej ucierpiały dziś 
z tego powodu akcje bankowe. Papiery meksykańskie są 
wciąż w zaofiarowaniu. Gotówka była dziś cokolwiek ob- 
obo: na rynku pieniężnym; dyskonto prywatne obniżyło się 

o 1)? i wynosi obecnie 33/4%,, Na rynku rubli i wartości 
russkich zaznaczyła siędrobna zwyżka. Ruble w tranzakcjach 
końcomiesięcznych osiągały początkowo 214.25 m., a w chwili 
urzędowego zamknięcia obrad 214.50. W porównaniu z wczo- 
rajszemi kursami podniosły się banknoty russkie w obrotach 
natychmiastowych o 15 fen, a w dostawowych o 50 fen. 
Warszawa krótkoterminowa lepiej o 60 fen., krótki Peters- 
burg o 20 fen, a Petersburg długoterminowy gorzej o 20 
fen. Przekazy na Wiedeń krótkie niżej o 40 fen. (164.40) 
długoterminowe 0 tyleż wyżej (168.80). Listy zastawne 
ziemskie wyżej o 80 kop., pożyczki wschodnie II-ej emisji 
o 10 kop., a pożyczki IM-ej em. o 20 kop.; listy likwi- 
dacyjne brano po 65.40. Więcej płacono za 4:'/,0/, listy zasta- 
wne russkie, 4%/, pożyczki konsolidowane russkie z r. 1880; 
obniżyły się natomiast premiówki russkie z roku 1866-go dru- 
giej emisji i kupony celne (825.60), bez zmiany pozostały 
60, russkie renty złote z roku 1888-go. Akcje kredytowe 
austrjackie brano po 173. 

Berlin 30-go czerwca. (Telegram prym. Kurj. Warsz) = 
(Rynek produktowy). 

Zboże miało dziś dendencję słabą z powodu pogody po; 
myślnej dla zasiewów. Żyto było w zaofiarowaniu i niżej 
towar gotowy oddawano taniej o 1m., a AENOR. o fen. 
Spirytus miał tendencję 'ospałą. 

Beriin 30-go czerwca. Notowania urzędowe giełdy). == 


Bil, ban. rus. w tr. nat. 213.95 | Akcje d. ż, w. wied,  —— 
Weksle na Warszawę 213.60 | Akcje kredytowe 173,— 
Weksle na Petersb. kr. 213.20 | Weksle na Londyn kr. —— 
Wek. na Petersb. dług. 211.80  —— 
Bil. ban. russ. nadost, 214.50 | Żyto w tow. gotow. 145.50 
Wschodnia poż. Llem. 69.-— boli na wiosnę * 150.— 
Listy zast. l-ej sexcji _ 66.00 


Sprawozdania z targów. 


Targ bydła i trzody chlewnej w Będzinie z d. 28-go 
czor wca 1893-go r.t 
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Usposobienie średnia. Popyt za granicę dobry. "Z vagrant- 
cy przybyli nabywcy główniejsi: Stawowiak i Peykert z oj 
ten. — Wołów zupełny brak. 

Gdańsk, dnia 29-go czerwca. — Pszenica miała dziś ban. 
dzo słabą tendencję. Towar tranzytowy bez obrotów. Tera 
miny tranzyto: na ko gą 126 mar. w zaofiarowaniu, 
125!/, m. w poszukiwaniu, na b, rej 128'/, mar. w za- 
ofiarowaniu, 128 m. w poszukiwaniu, na wrzesień-paździer- 
nik 128!/, mar. w zaofiarowaniu, 128 mar. w poszukiwaniu, na 
październik-listopad 129 mar. w zaofłarowaniu, 128!/, m. w po- 
(p poster na listopad-grudzień 129, m. w zaofiwowani 

129 mar. w poszukiwaniu, na kwiecień*maj 1884-70 1%, 
mar: w zaofiarowaniu, 133 mar. w poszukiwaniu. Jena re” 
gulacyjna tranzytowej 126 mar. Żyto również w słabem uż 
sposobieniu, przy nader ograniczonych obrotach. Pieoone za 
polskie tranzyto 741 gr. 108 m., na statku stęchłe 752 gram 
101 mar. Wszystko za 714 gram. i tonnę. Terminy: na 
czerrwiec-lipiec dolno - polskie 105 mar. w zaofłarewaniu, 1oć 
marek w poszukiwaniu, na lipiec-sierpień dolno-polskia 10 
mar. w zaoflarowaniu, 104 mar. w poszukiwaniu, na sior 
pień-wrzesień dolno ky 10!/, mar. płacono, na rialit 
październik dolno-polskie 105!/, mar. w Loap ŻE 106 mar 
w poszukiwaniu, na październik-listopad dolno- olskie 108 
w zaofiarowaiiu, 105% mar. w poszukiwaniu. g rogula- 
cyjna dolno-polskiego 103 mar. Jęczmień targowano polii 
tranzyto 662 gr. 100 m, 128 m. za tonnę. Polski bon końska 
tranzyto 126 m., 128 mar. za tonnę płacono. Otręby polskie 
średnie 4.821), m., na wywóz morzem grube 4.80 mar. za 50 kili 
Spirytus niepodlegnjący clu w towarze gotowym 56!/, m, w ze 
ofiarow raniu, na „lipiec -sierpień 56'1/, mar. w zaofiarowuniu, na 
sier pień-wrzesień 07 m. w zaofiarowaniu; podlegający cłu na 
Kiepa- wrzesień 87'/, marek w zaofiarowaniu. Dla cukru 

dańsku usposobienie bezczynne, a w Magdeburgu sta- 
łe. Kurs w.Gdańsku 215 mar. za100 rs. 


Spostrzeżenia meleorologiczne, 


4. Sprawozdanie stacji w Warszawie z d. 80-go 


czerwca r. b. 
Barom., Wilg, Wiatr Temp. C=Temp. R 
D.29-gog.9w. 749.5 78 Pd 229 = 1838 
D.30-go g. 7 r 750.3 84 Z 19.9 = 159 
rę 8-1 pp. 3540 59 Pr 24.0 = 192 
W ciągu ) Temperatura najniższa 0. 143=R. 11.8 
d. 29-go najwyższa 0. 251=R. 204 


z. m. Wysokość wody spadłej mm. —. 


2. Biuletyn głównego obserwatorjum w Peterse 
burgu z d. 28-go czerwca r. bs 


a 
T E: 
28 8 > $ 3 E Różne zjawiska, 
æ z] = . 
5s £ E Ę Š o g i ilość opadu 
Petersburg 657 170 83 4 PnW 1(16) wczoraj bus 
urzą i deszcz 
Ryga 605 140 82 8 Pdz 0 
Wilno 62.3..12.9 74 1 Z 1 (1 
Moskwa 57.8 138 85 4 Z 1 (3) wez, n. desz. 
Kijów 61.0 14.7 81 2 Pnz 0 
Odesa 614 157 92 4 PnZ 1(18) wnocy desz. 
Batum 61.3 21.1 76 0 0 
Konstanty« 
nopol 61.7 22.2 74 3 i: 1 
Wiedeń 63.2 168 92-0 1 (3) wez. deszcz 
Lwów 62.0. 162 78 2 PiŹ 1 (3) wez. deszcz 
Kraków 64.2 138 89 mgła Pn 1 (2) wez. desżez 
Stockholm 60.9 170 54 0 Z 2 
Rzym 62.2 220 638 0 Pn 1! 
Hamb 35 Ea: n a a E 
Aberdeen = "E w w m 
Paryż a TTW 6 T am) Ag 
Biarrita — = = 


3. Ogólny stan atmosfoty. Wysokie stosunkowo ci- 
śnienie na północo-wschodzie Rosji (Mezeń 768 mm. ) iw Eu- 
ropie SCKĄ (Kraków 764 mm, ); nizkie ciśnienie na morzu 
Niemieckiem (752 mm.) oraz w środkowej i wschodniej Ro- 
sji. Wiatry słabe. Epon a zmienna i pochmurna w całej Bu- 
ropie, deszcze w różnych miejscowościach, szczególniej w środ- 
kowej i oz ża Rosji. 


Temperatura wogóle błize 
ka normaln ; ie 


-e—a 


Bolina Sewajcarska. 
Dzi 


Symfonja „W lesie“ Raffa. 


Szczegóły w afiszach. 948 


Sezon kuracyjny 1893. 


Monety i banknoty zagraniczne po kursie dziennym. 
Przekazy i listy kredytowe na dfkwizyran, Ba- 
den- Baden., Ssiarniiz, Ems, Krancens- 
bad, Hnierlaken, Karlsbad, Marien- 
bad, ©stendę, Mieichenhal, "eplitz, 
PPV iesbaden , Zakopane , Krynice, 
Szczawnicę, iwonicz iw ogóle na wszysț- 
kie znaczniejsze miasta i stacje lecznicze wydaje 
Biuro Markowe „Gazety Losowań* 
w Warszawie, 53 Krakowskie-Przadmieście 53, 770 


__ Skład Pertland-Cementu 
„Grodziec” 
, Ludwika Gentnerszwera 


| Towarowa ur 19, Telefonu u 104, 
posiada znaczny zapas Oementu w beczkach ró- 


| 
żnej wielkości, 2592 
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Wykaz transportów 


przybyłych w d. 17-ym (29-ym) czerwca r. b. nasta- 
cję Warszawa (Praga) Terespolska 

1) Za frachtem pośpiesznym: Moskwa X: 8754. 

2) Za frachtem zwyczajnym: a) do M. 
Łuków X 1418; Aleksiejewka N 1286; Klizabętgrad Ne 3382; 
Władimirowka Xe 13; Nowa Połtawka X 3087; b) do Pragi 
Kloco): Nowo-Mińsk Ne 223; Siedlce Ne 1350; Włodawa Ne 
6:36, Łuków MN 1447, 1450, 4449, 1451; Biała Ne 1400, 
15386, 1389, 1890; Brześć NN 2264, 2265, 2268, 2270, 2272, 
22,95, Mordowo X: 1082; Homel X 21174; Moskwa XN: 61, 
9c32, 9689, 9494, 173, 179, 176, 186, 8%, 97, 94, 162, 223, 
159, 182, 181, 183, 224, 86, 84, 101, 284, 204, 214, 188, 187, 
„1Ę6, 174; Orsza Nb 3372, 3736: Jefremów Ne 981; Rosławl 

(XN 5123, 4909; Szełkowka N 1236; Parochowsk X 74; Wo- 
|TOneż N 12065, Horodeja NM 2555; Rostów Ne 2804; Aleksie- 
ewka X 2174, 2196; Nowozybków X 2339; Odessa Ne 
(7840; Juzowo X 4769; Liwny N 21253; -Małoryto M 53; 
Sokołów NN 506, 507; Mińsk X 5077; Pińsk NN 767, 782, 
4524, 4498; Niżnyj Ne 47099; Leopoldowo Ne 43; Nałęczów 
(48 233; Tuła Xe 7109; Gorochowiec Xè 2933; Liniewo X 605; 
Uarycyn 4604, 4605; Mołodi X 279; Lisiczańsk Ne 2098. 


F k $ z 
. Wykaz transportów, 
, przybyłych w dniu 18-ym (30-ym) Czerwca r. b. na 
stację Warszawa (Praga) Terespolska. 

1) Za frachtem pośpiesznym: Kobryń N 307; Brześć M 
4506; Łaków Nè 1452; Zarajsk Nè 47; Setastópol Ne 182; Mo- 
„skwa NM 8614, 8725, 8702, 8727. 

i 2) Za frachtem zwyczajnym: a) do magazynów składowych: 
„Aleksiejewka NN 2182, 2197, 2196; Korystowka Ne 2773; 
UKucowka M 1083, Śmieła X»X% 704, 707; iPiczugino M 435; 
,Mikołajew 3% 9833; Nowy-Bug X: 3809; Elizabetgrad Ne 3351, 
13376; Nowo-Połtawka N 3088; Bożedarowka Ne 315; b) do 
(Pragi (loco): Biała MN 1862, 1363, 1377, 1388, 1887, 1410; 
Międzyrzec Ned 1276, 1275, 1278; Siedlce NN 1378, 1370, 
(1372; Juzowo NN 4993, 4992; Aleksiejewka Ne 2184; Sara- 


itów JEN 1659, 16,543, 16,844; Miena Ne 1115; Kursk Ne 3528; 
"Homel 4201; Rzeczyca NN» 901, 890; Nowobielickuja N 195; 
"Wilejka. N 788; Kijów MAN: 1209, 1210, 1071; Klewań NN 
710; 
desa Ne 8556; Uniecza Ne 


602, 
fRyga M 6197; Krzywda Ne 246; 
"4408, Karaczew N 412. ` 


595, 596, 600, 599, 597, 601, 598; Mironowka Ne 


Ò 


‘zawiadamia czytającą publiczność, że w Dipcu r. b. 
„rozpocznie się na szpaltach tego dziennika druk no= 
wcj dwuiomowej powieści HENRY- 
Ww SKDN HYV ACZ A p. t. 

„, „Rodzina Połanieckich“, 
(której wyłączne prawo przedruku „€razeta Fol- 
iska” nabyła od „ liżbijoiteki warszawskiej”. 
' Z wyjątkiem „Bibl joteki warszawskiej” 
ii „Gazety Polskiej”, zadne inne pismo 
w kraju ani za granicą powieści tej 
,„.przedrukowywać nie będzie. 

|. Oprócz „Ełodziny Hołanieckich” Sienkie- 
jwieza, posiada Gazeta Polska do druku po- 
wieść J. F. Mrascewskiege (na rok przed 


ynów składowych: 


KURJER WARSZAWSKI. — Dnia 1 lipca 1893 r. 


€Ciagnienie HI emisji 13 lipca. DY ZY 
AŻBKURACJA PREMJÓWEK 60 kop. LAGROWE, KOLOROWE I MUŚ 
200,000 AGENTURA 8,000 | . > IRC SLINOWE 3 
75,000 Plac Św. Aleksandra nr 12 5000 najgrubsze, zatem najtańsze sprzedaje po cenach 
pora St.-Petersb. Konces. Domu Bank. 1:000 fabrycznych 
26,000 Towarzystwa SKŁAD SOSNOWICKIEJ FABRYKI SZKŁA 
M. De la Fare G: ©. W WARSZAWIE | 4 
Sprzeđaje pożyczki premjowe Aez emisyj i Ban- Wowo-Senaiorska nr % (naprzeciw Hotelu 


Rzymskiego). 
2344 Reprezentant: M. Stankiewicz. 


Instytut Wód Mineralnych 
w ogrodzie Saskim 


(Graniczna 14) poleca: 


1) Wody naturalne świeżego czerpania. 
2) Wody mineralne sztuczne. 
3) Adąpiele mineralne (ciechocińskie, te- 
i plickie, akwizgrańskie i inne). 

4) Syropy prawdziwe owocowe, napo- Ñ ` 
je gazowe. 883 
Wysyłka w 


ku Szlacheckiego, z wygranemi każdej emisji 
rocznie rs. 4.20 0,000. 2588 
Do zadatkującege od rs. g 
należy cała wygrana i kupony. Spłata 
ierwsza 1'$. «B, następne co 30 lub 60 dni od r's. 6. 
ylko 69, rocznie i 4, komisowego. Z prowincji go- 
tówkę pocztą. Upełnomoeniony: WP ładysiaw 
Hertz, b. urzędnik b. Banku Polskiego. Kantor 
otwarty codziennie od 12—8 w. Na Łódź i okolicę: | 
J. L. Chaimowicz, ulica Zachodnia nr 49, Ę 
dom Cygielberga, blizko Banku Państwa. 


W 


Fabryka Krak.-Przedmieście 44, 
Skład Trębacka 2, 


poleca swoje wyroby. 


Tamże. mogą znaleźć zajęcie czeladzie 
i praktykaneil. 


, 


Wyborowy nr 1 po 4©2 kop 

5 nr2po 88S 

Obroczny po 94 , 
sprzedaje się w kantorze 


Artura Wierzbowskiego. 


Włodzimierska 21.—Telefonu 427. 


. za pud 
d » 
4 


» 


2688 
2438 


| wiadomość o wytoczeniu procesu karnego firmie Van Houtena, głośnej z wyrobu i rozpowszechnionego w na- 


| 
| 


' śmiercią napisaną) p. t. „Wera” i powieść Man- i 


Jkowskiego p. t. „BW czepku urodzeni”. 

' Gazeta Polska w każdym numerze zawiera 
'trzy, często cztery ariukuły, traktujące 
o sprawach aktualnych z zakresu polityki, literatury, 
sztuki, nauki. 


Gazeta Folska, oprócz korespondentów | „w d. 20-ym maja r. b. próba kakao w proszku Sig. 


krajowych, utrzymuje AQ=fu stałych ko- 
respondentów w głownych ogniskach 
zycia Europy. - 
Guzeta Wolska posiada bogaty dział depesz. 
Gazeta Polska podaje nadto wiadomości 
sportowe, kursa giełdy, ceny produk- 
tów rolnych, meteorologje. 
- Zwraca się nwagę na użyteczność ogloszeń 
Lo tą nych w Gazecie Polskiej. 
Cx EG rzety Polskiej w Warszawie kop. 75 
miesięcznie, na prowincji rs. 3 kwartalnie. Adres: 
Warecka nr 14. 852 


65 kop. 
kosztuje asekuracja pierwszej Pożyczki Premjowej 
od ciągnienia Lipcowego 1893 r. iuro Ban=- 


kowe Gazety Losowańć**, 53 Krakowskie- 
Przedmieście 53. 947 


©. WYŁĄCZNY REPREZENTANT 


Fabryki Kafli 


w Beopoldowie 


Antoni Krysiński, 


W WARSZAWIE, 
Marszałkowska nr 222, róg Zgoda, 
poleca w znacznym wyborze posiadane na składzie 
Mafie beriinskie, kwadratelowe, oraz 
3 gzymsy zwyczajne i ozdobne. 2613 


Redaktor 


at, - 
ME zob 0 _ $ PY pa, 


| 
| 


i 
| 
| 


W drukarni Kurjera warszawskiego. — Plac Teatralny Nr 473e (nowy 9). 
ranciszek Olszewski —Wydawcy: Wacław Szymanowski i Antoni Pietkiewicz (Adam Pług). 


— CÓRECZKI 


W korespondencji p. K. z Paryża, pomieszczonej w Kurjerze Warszawskim w nrze 126, wyczytałem 


szym kraju kakao. Proces ten, jak korespondent nazywa „o fałszerstwo polegać ma na tem, iż za- . 
miast rozgłośny wyrób zawierać 509%/,, zawiera tylko 30%, pożywnego pierwiastku, zwanego masłem ka- 
kaowem, oraz, że zamiast kwas fosforny, przewyższa w wyrobie jego ilość potażu. , 

Wzmianka ta nasunęła mi myśl poddania, tak wyrobu rozgłośnej firmy Van Houtena, jako też wyrobu 
mojej fabryki takiegoż wyrobu, rozbiorowi chemicznemu. 

Rezultat tego rozbioru, dokonany przez zarządzającego pracownią chemiczną Muzeum przemysłe i rol- 
nietwa, znanego profesora p. Napoleona Milicera, w dosłownem brzmieniu odezw z d. 2-go czerwca 1893 r. 
za nrem 1726 w zestawieniu pomieszezam: 


Wielmożny P. Jan Wróblewski w miejscu. 


„Mam honor powiadomić WPana, że przesłana mi „Mam honor powiadomić WPana, że przesłana mi 
„w d. 20-ym maja r. b. próba kakao w proszku Sig. 
„Wan Houten, poddana rozbiorowi chemicz- 


„nemu, dała następujące rezultaty: 


„J. Wroblewski, poddana rozbiorowi chemicz- 
„nemu, dała następujące rezultaty: 


Wody «48141 4.6, sj aaant? (sl: RAR MOBY ar a GRE" wa a; «2 JAZZ 

tłuszczu (masło kakao) . s « . » « 29.91 | tłuszczu (masła kakao) - OCENE 6 

materyj próteinowych . « « « « « . 17.12%% | materyj proteinowych. „ . s s s . . 19.12% 

popiołów NACE SELU IA 5.13% | popiołów D lapi oa oaae h ea OCET 8:71% 
w nich: w nich: 

potażu PEREST TA E 2.12 | potażu OSLELUA YO" SUBA" 4.60"), 

kwasu fosfornego Aa 41.66 kwasu fosfornego . « « 2.14, 

UWAGI. Waga bez opakowania . 205.0 gram. | UWAGI. Waga bez opakowania . 252.0 gram. 
Cena z opakowaniem. . 0.60 rs. Cena z opakowaniem . i 1.10 rs. 
Cena 1 kilograma. 2.93 rs. Cena f kilograma . . 4.39 rs. 

podpisano N. MILICER. podpisano N. MILICER. 


Tak wyświetlony rezultat rozbioru chemicznego przedstawiam pod rozwagę konsumentów kakao, a ze 
swej strony stawiam pytanie, czy. warto za blizko dwa razy droższą cenę nabywać wyrób zagraniczny kakao, 
zwłaszcza wobec rewelacyj uczynionych w Paryżu, gdy w kraju istnieje fabryka, wyrabiająea ten sam pro- 
dukt niewątpliwie posiadający wszelkie warunki zdrowego i posilnego kakao, a sprzedaje ten wyrób o poło- 


Jan Wróblewski, — 


Warszawa, Kapitulna 8, Telefonu 406. —. 


JosBoaeno Iensypow Bapmasa 18 (30) Iona 18931. 


- o. fp æ 


